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I. 
Lis lae Radziwiłła do Zy- 
 gmunta HI. pray r. 1625. 


\ ( Eist ten umieszczony w Pamiętniku Ewow- 
s. a wyięty zrękopismu wieku XVIE, z bibliiote- 


<nt. Hr. Stadnickiego , ieżeli mą bydź rozu- 


„kialyg, wymaga, Ai zawiłości okregow., pilney 
mać i Łobez Di 


»List ód Xięcią 1 Je. Ms. Radzi. 
«willa. Het. polnego W: X. 
L, do Króla IMC.“ 


Pod tez właśnie czas, kiedy się tu w 
-Litwie publikować zaczęło, Żeś W. K. M: 
Manego P. Wojewodę wileńsk: ego 2) nalazi 
My wielkie Fetmaństwo, z Więtszym pona 
JR mię niż na nieprzyiaciela postronnego ape- 
oc przyiął ; pod teń mówię SEAL; "Gustaw *) 
„ Miętności moie przy- granicy kurlan?skiey, 
Sem osobą swą ogniem i mieczem płukał, a 
| Zaraz i Bierze obległ, i kilka dni ich potę- 
Żnie dobywał, ale virtute. obsestorum re:ec- 
tus, irrito conatu nie bez hańby Szwed od- 
„kapia musiał — poznałem tedy na ten czaś 
(i mei -saevitiam Że oraz z iedney strony, 
 Blzez" W. K. M. "honor i existimatia moia, 
i fine nllo meo dęlicte poniżona, z drugiey 
strony patrimonium moie przez nieprzyjaciela 
Bostronnego zniszczone. Przyszło mi też po- 
Ryslić skąd po: hacził ży vaticinia wielkim nie- 
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którym ludziom , którzy mi przed kiłku lat. 
wróży: że buława polna go fine konferowa- 
na mnie, aby potem per dedecora mea więt- 
szem Hetmaństwem (a to w nagrodę siużb ko- 
sztow i strat. moich, których wiem iż dla W. 
K. M. i Ryltey Żaden nad mię więtszych 
nieczynił ) dispenspwano: Na ostatek musia 

łem się zadziwować quo fato kraiow naszych 


obrona, choć: maturius według uchwały sey- 


mowęy, i proźby naszey bydź mogła, aż 


dotąd zwlokła się, pokismy (qui primo ictui 


hostis patebamus) in praedam poszli, i poe- 
nas cupidae pacis odnieśli. 
trumque fero, bo od Boga i od W. K- M. 
pomazańca iego poszło ale ieżeli ta depre» 
sya osobey mey, i insze moie calamitates- 
wielu drugich civium fața za sobą niepocią- 
gna, w krótce nyrzymy. Wiem iż principes 
in Republica viri, ca inszego Waszey K. M. 
około ebcony naszey radzili, ale. żeś W. 
K. M. posthabito eorum consilio, hane , Me- 
tamorphasim W urzędach woiennych mimo 
zwyczaiu wielu wieków naya atoż ten 
pierwszy przyniosła | pożytek, że nieprzyjaciel 
wziąwszy o niey wiadomość, znowu do Bierz 
iterate daleko potężnieyszą niż. przedtem wy- 


la to iędnak u- 


prawą uczynił, zamek obległ, i cum insulta- | 


tione ad praesidiarios wskazał, żeby się zda- 


Ji a niespodziewali odsieczy, bo prawi, wasz 
Pan z regimentu woiennego wyzuty będąc 


nie będzie mógł, a kolega na złość iemu. 


będzie chciał o was radzić, Jednak non ter- 
ruit tymi słowy oblężenych kterzy mężnie 
durrissimos impetus wytrzymywałi; ale tak się 


[i 


(był na oppugnacyą przygctował nieprzyjaciel, 


a 


, że nie tylko Bierzom ale i naypotężniey- 
| szey fortecy mógł bydź' ciężki; woyska na- 
der kommuanego w którem bardzo mało 
Szwedów było miał „nad gooo, obóz swóy 
, tak wałem między stawem i rzeką ufortyli- 
kował, żeby go w nim, tak iako zamku do- 
bywać było trzeba. Z osobna laufgraby ka* 
ło zamku, per longissima stadia sowite rzu. 
cif, jedne co ludzi iego od zamkowych wy- 


cieczek, drugie co od pola odsieczy broniły | 


a od tych Laufgrabów po taleru od. sążnia 
płacił, aby tem prędzęy stać mogły; bateryy 
nad samemi przekopaiai pięć postawił i znich 
zamek kołatał, a szostą na pagórku wynio- 
siym 2 którey zamek - wewnątrz strychować 
mógł, kartanów wielkich miał dziesięć, put- 
kartanów dwa, inszych dział niemałą licz żbę. 
Dżień i noc speciem szturmów czynił i lu. 
dzi do wałów pędził, fatyguiąc obiężeńców 
s: których się tam nie nazbyt wielka garść bý- 
ła zawarła) i i żadnego nie dając im wytchnie- 
nia, osuszaiąc laufgraby swoie wody w sta- 
wie upuścił, zaczem wody w zamkowych stu- 


dniach niestawać poczęło; ad istas angustias 


/ sprzymiesżały się były choroby cieżkie, bo P; 


Kunczewicz Rotmistrz W, K. M. wprowadził 
był na zamek kilkadziesiąt wybrańców upitskich 
' zapowietrzonych, którzy gdy bardzo mrzeć 
poczli, musieli zamka żeśdz, a.drugich zdrowych 
zarazili. A to iednak w takich biedach prae- 
osidiarii (iako z pilnego examinu i samychże 
nieprzyiacielskich ięzyków i 
ków mam wiadomość ) dosyć z siebie czynili 
'baterye nieprzyiacielskie znosili, działa mn 
psowali, na wycieczkach ięzyki brali i z szańców 
Wypierali go; ale nastąpiła extrema necessitas 
która im spem salutis et defensionis wydarła ; 
bo nieprzyiaciel ze dwóch stron słabszych 
, przekopy opanowawszy, strzelbę poboczną 
odiąwszy, sztakiet którym w przekopach wał 
(bo murem tylko trzecią część zamku “była 
obwiedziona ) obstawiony, kacu) j wieńcami 
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‘dent, ` ale w krótce carendo 


z- przedawczy- 


i rozmaitymi - ognistymi przyprawami dla zie f: 
palenia „osypał, galeryą do tulwerków por 
czynił -i wał sapował, -i prochy zasadziły: 
potem more militari posłał do oblężonych | 
na wolą iim daiąc, ieżli od' niego oba 
wziąć a śwoich depu:atów. na oglądanie FP mr 
wysłać będą chcieli, czył, eż in. expugnatione 
extremam. fortunam pati.. Obrachowatszy sę py 
z silami swoièmi, wysłań -dwie osobie „od 
których się potem dowiedzieli, że jnevitabi ži 
le discrimen; tandem, rozumieiąc że lepiey 
gardła swe na lepszą Waszey K. M.i 88 
czypospolitey posługę zachować niż ię tam 
ważyć, gdzie obrony Żadney nie było m 
dzieje, zamek w Żywność, armatę, prochy» Ą 
kule dobrze opatrzony z wielkim moim że - 
lem,i nieószacowaną szkodą {podali bo choć 
ich takie necessitates premobant, wolałbym był 
iednak aby wszyscy trupami byli zostali, niż 
po strąconym zamku żywo zeszli, Puścił ih ' 
nieprzyiaciel z chorągwiami rozpostartemi, £ ji 
bębnami i ręczną armata; insze wszystkie . 
rzeczy przy zamku in praedam iemu zostały: 
Zal niedopuści wypisować. quanta clades. i 
fortunis meis ilata, a nawet nie nalazłoby | w 
drogich, fidam co mnie ubogiemu SĘ Są czlache 
cicowi z Bierzami zginęło; tęraz wszyscy |. 
spectant, wszystkich pociech i ozdób moich, 
naufragium,- a podobno drudzy in sinu re 
cognoscetur A 
na Bierzach wszystkiemu W, X. L. należało: 
Memi prywatnemi - siłami nie była rzecz po 
dokna bronić; a od W. K. M. natenczas giym 
prosił ( a prosiłem ieszcze in Majo ) nia” 
tylko nie dana, ale ieszcze interdyktem dó skar” A 
oy przystanyta zabroniona nam obrona, 11 
kazałeś nam potem W. K. M. obronę i fan 
tunek u P, Woiewody Wileleńskiego, gdyś my 
iaż b yli wszyscy zginęli słę: iako ten ratunek 2 
w Tałocz; ynie pod granicą moskiewską uka- 
zany mógł salyare tych, nad którymi nieprz 
iaciel przy kurlandzkich BER, „ilkomier - 


A 


skim i upitskiem kiaiem , pastwił się: ogtiem - 
l mieęczen? A tom ia go: przecie stamtąd 
| Zasięga!, ale frustra, bo skoro nieprzyjacie! 


_ Pierwszy raz pod B'e;że podstąpił,. że 
JM discrimine zamek versatur i żą pod 
 lsprzyjacjela idę dałem mu znać, ale 


y dodzi bardzo o msie mam; ukazałem naosta- 
| tek jąko wiełe ra tem należy żeby mico- 
kolwiek żołnierza przysłał, bo i Bierze ce-. 
lecjezta ratować, i „Gustawa libare palantem 
 żaskoczyćby się w polach: 
. Miasto posiłku ku więtszemu memu żŻalowi i 
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- kontemptowi, pisał uniwersał do ;P. Mierskie- 
80 i p. Szwełyńskiego r Starostów ), którzy 
chorągwie: moie. usarskie iednę w Nowogród: 

k U drugą w Minsku zbiersli, zowiąc to swo: 

_ Wolnym: zaciągiem, ró kazuiąc ustępować, la- 

dzi rozpuścić, żywnosć na poczty wybraną 

0zakom swoim oddać; żadną ignoraacyą nie 
mogł się w tey” miarze uwieść, bo mimo tòt 

Rp. Szwołynskiczo i jego dawne  rycer- 
ie zasługi znał bardzo dobrze, i o P, 

-Merskim wiedział że nigdy swawolnych kup 

(Me wodził, ale Waszey K. M. sławą dobrą 
ko dziecinstwa ‘służył, dwa kroć. w więzieniu 
Poganskiem był, zsczem roku 1623 z łaski 
(+ K M. a z uchwały Seymowey . ratunek, 

„NA swe kupno ze skarbu Rpitey ctrzymał, 
ale też dobrze wiedział. że się am- moie 
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‚mię na ten czas cierpliwym i prywatnych za- 
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lów niepamieętnym mieć. chciała, żem nie tyl- 
ko człeka tego któregoś im W. K. M. praes | 
forował, za starszego kolegę przyznał i“ 
posiłków -oJ niego rekwirowałem, alem też 
pio affectu calamitates oyczyzny przeglądaiąc 
wiarnie tego żałował, Że 6dio personas meae 
oddanie tey buławy przyszło ad maturiatem 
miserar'um nostrarum zatrzymać, mogąc ią 
albo na  Seymie albo prędko po seymie, 


mogło. Nawet |-przed niebezpieczen twem i zgubą naszą te- 


muż,co i teraz kandydatowi oddać.  Itsczem 
i to.nczymił Że z kilka set. człeka (bo mi 
się były drugie chorągwie -moie nie ściągnę- 
ty) wymknąłem się był pód nieprzyjaciela, 
chcąc rozsypane obywatele do kupy zebrać i 
głowy moiey żałogą depopulacye nieprzyia- 


cielskie odwrocić; bg: iakom pokoiu gdy po- 


| Własne towarzystwo zbierało, bo ich lista- - 


Pi  Prywatnymi rozrywał, kontentacyami, 0- 
| lelnicami, promocyami, aż i greżbami do 
tiebię przewabiał, i czemkolwiek mogł: apti- 
„Mm meum studium ke oyczyżnie impedio- 
Mał, Raczże stąd sądzić W. K. M. iako się 
SZezęsjiwie nadaie ta moja depressya; by 
tak kto inszy 'w honorze i exystymacyi był 
Okrzywazony (pono iako tego siła przykia- 
dż, % non attento proprio discrimine ) wszystkoby 
eS Ziemię porzucił, i więceyo sobie niż o-publi- 
Dei myéli}, Lecz miłość moia ku oyczyżnie, 
ak Szczera do słażb W. K. M. ochota, -tak 
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koy bydż mógł szczere oyczyzuie życzył, cho- 
cem, pokojem nigdy nie ubezpieczał, alem się 
zawdy przy .pokciu obrony i gotowości wo- 
iennty domawiał, tak gdy do woyny przyszło 
fiedzłem się nigdy do służb W.'K. M. i Rze-- 
czypospolitey uprzedzić. Ale więcey to po- 
no ważono abym ia był z regimentu zepchnio- 
ny i do tego upadku przywiedziony, niż żeby 
©yczyzna z służb moich- watunek i pociechę - 
odnieść miała, Bo i W. K, M. pogardziłes 
ochotą moią choć się ześdż mogła, i tu po- 
wiaty popraktykowano (wybrancom zakazano) 
że in extrergo suo malo po dziś dzien gro- ' 


madzić się do mnie (okrom iednego Wilkokie- 


rza) niechcą; gaczem w takiey iaka przy mnie 
była potędze, żem nieprzyiacielowi _wstrętu 
dać niemogł, żaden baczny i spraw woien- 
nych wiadomy winowźć miię niebędzie, czaty 
iednak codzienne pod nieprzyiacieła wyseła- _ 
łem i wysełam ustawicznie, które acz się, nie 
zawdy z iednaką korzyścią wracaig, wszake 


(że zawdy szczęśliwie infostuią „nieprzyjaciela 
dobrych więzniow przywodzą bez wsżeląkiey ` 


, naszey szkody, Tatarów tylko kiłkudziesiąn 


mi? 
u 


dka 


w. 
ł 


Nz 


> uniżeną pr 


R Nie zgrzeszyłbym tem, . choćbym W. K. M. | 
| miłościwey łaski W. K. M. Pana mego gn, 


ca! 


zed moiem wiet 
ło, ktotych . ksnclerz | Szwedzki 
syach .cżęsto przed tem bywał w Pos- 
wolu piianych zdy bał i rozgromił. Tymiż cza- 
tami hamują się zagony nieprżyia-ielskie, k 
dotąd impune czynił, swiezo) ter:z wrócił mi 
się zzaty P. Gede.n Raiecki Rctwistrz wil- 

- komierski; zaskoczył w Czadościach gdzie kil- 
oka kom;aniy Gustaw w ostrożku mędzy wo- 
“dami połozył,  raytarów Szwedzkich więcey 
nad sto, którzy iuż do obozu w drogę ku 

| Gustawowi gotowsli się) tam ich szczęśliwie 
wszystkich pobił i dziewięć ięzyków prźywiodł 
"a iż mi trochę ludzi teraz po „wzięciu Bierz 
przybyło, tedy za pomocą Bożą pomknąć się 
stęd chcę, tam gdziebym zręczno nieprzyia- 
‘cjela infestować i Litwy bronić mógł. fęży- 
ki wszystkie i insze wiadomości upewnisią wię 

| w tem, iż za półtory niedziele czternaście ty- 
sięcy ludzi Gustaw przy sobie pewnie mieć 
będzie, > z którymi głębiey w Litwę isć chce 
i fortunam campi z nami probewać; osądżźe 
„stąd W. K. M, jaka okazya uei gerehdae ela- 
“bitur, Że tam potęgi nie wasz gdzie iey nay- 
pilniey potrzeba, i gdzie bydź mogła, kiedy- 

„by taka interwórsya urzędow nie żaszła. = Po- 
ruczywszy to wszystko P. Bogu sprawiedli- 
wemu, waeyanich spraw ludzkich. sędziemu; 
prężbę moig: do W. K. M. Pana 

„| mego Mgo per tantas calamitżtes meas do- 
noszę, abyś mi rozkazać raczył addać pieuią- 
dze, kióre snbstancyą moig, wszystkę, niemal 
ważywizy wydałem na ludzie, na posingę W. 

' K. M. i Rpltey zaciągnionych, przed tem iesz: 
, eze niż buława : komu inszemi oddońą była. | 


na 'exkur= 


tó- 


citra mea ulla merita prosił o ratunek, sa- 
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Św Giticw zginę kaiąc ażeby wzdy P. Bóg kiedy serce W. B. 


M. ku mnie nakierował, oto tylko proszę w, 


| własnością moi na służbę W. K. M. i, Rzeczy , 
| Pospolitey wydaną a zatem długiem od Wa 


| szey Królewskiey &losci i 
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blewament iaki zato samo, że mię ze wszyst |: 


kiego vieprzyiaciel złupił, be każdemu takie- | 


mu in sinn bonef cientiae' Regiae fortuna i pra- | 
wa nasze solatinm „ukazuią, ale ia infelix et l > 
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4x0sU3 civie, niechce się © to kusić, ale cze» | 
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| nazwać 


| żołni BG? slem to uc zynił z powianośi 


'Bóg doczekać; bo attrita mea sors naymniey” 


nie wspominaląc. 


Rpliey winnym 
smiele mogę; wszak non- temef6 
me, inscio W. K. M. rzuciłem się dọ zaciągi 


urzędu mego, aby oyczyzna in suis malis. - 
prędki . ratunec 4 mieć mogła, a przytem 
dałem o tym (z ciągu W. K. M. |zaać zawefłć 
su. Aiżeś W, K. M.o w zadnym responsie 
nie tknął tego, Żeby się to W. £. M. miało | 
nie podobeć, tedy „eo conlidentiu: siliżem się 
dla obrony Roltey. „Powtore i po dziesiąte i 


„proszę abyś W- K. M. według popisu sub* 


delegata JM. P. Pisarza polnego W. X. L. te 
pieniądze dać rozkazać ` raczył, nie odkłada 3 
iąc do seymi, którego co widzieć komu da 
szey zwłoki cierpieć nie może, gdyż i tu " s 
pola chleb sobie kupować muszę, inszych e 
pens woiennych które „na każdy dzień czynię 
Nie wątpię źe tak słuszna 
prożba moia repulsy nie odniesie, ani minie 
dalsza necessitas desperandi o łasce i bacze” 
nia ma mnie W. K. M. inferowana będżie. | 
To też W. K. M. donoszę, że niektóre To f 
warzystwo wziąwszy odemn e * pieniądze na a 
teraznieyszą W. K. M. i Ręltcy posługę, dru” 3 
dzy] żywność 'na  włosei wybrawszy,. nie” A 
stawali się z pocztaini pod cliorągiew; z cymi j 
że według prawa woyskowego postzpię, pewie” 
nem Że to potem na ceymie W. E. M. a;bro* 
bowsć będziesz ragiyk. Oddą:ę zatem me 4 
ne poddanstwo z uniżonemi służbami memi dO 
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Datum z Podawola die 9 Februari A. 1625. 
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